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Barack Obama podpisał w piątek dokument rozszerzający zakres
działania  ustawy  pozwalającej  nakładać  sankcję  i  zamrażać
środki bankowe osób, które według Waszyngtonu są zagrożeniem
dla praw człowieka lub prowadzą działalność korupcyjną.

Administracja ustępującego prezydenta sprezentowała przydatne
narzędzie represji Donaldowi Trumpowi. Nowy rezydent Białego
Domu będzie mógł nakładać sankcje na każdą osobę na świecie,
która  jego  zdaniem  jest  odpowiedzialna  za  „pozasądowe
zabójstwa, tortury i inne szeroko zakrojone przypadki łamania
praw człowieka wobec ludzi w dowolnym kraju”. Nowa władza w
Waszyngtonie będzie zatem wyposażona w środki paraliżowania
działań potencjalnych krytyków jej polityki. Stany Zjednoczone
będą mogły również zamrażać aktywy, które znajdują się pod
kontrolą instytucji, firm i banków zarejestrowanych w USA oraz
odmawiać  przyznania  wizy  osobom,  które  trafią  na  „czarną
listę”. Nowe przepisy będą obowiązywać przez okres sześciu
lat,  lecz  nałożone  w  tym  czasie  sankcję  mają  charakter
bezterminowy, a jedyną osobą, która będzie mogła je odwołać
jest prezydent USA.

Skąd pochodzi nazwa ustawy? Dokument, przyjęty 14 grudnia 2012
roku,  został  ochrzczony  na  część  Siergieja  Magnickiego,
prawnika  konserwatywnej  i  prawdopodobnie  agenturalnej
organizacji Hermitage Capital Management, która miała swoją
siedzibę w Moskwie. Magnicki został oskarżony przez władze
Federacji  Rosyjskiej  o  machinacje  finansowe  i  zmarł  w
moskiewskim więzieniu w 2009 roku. Cztery lata później sąd
uznał go pośmiertnie winnym unikania płacenia podatków na sumę
ponad 522 mln rubli (ponad 12,3 mln euro). Oprócz Magnickiego
został skazany również dyrektor generalny Hermitage Capital
Management,  William  Browder,  który,  jeśli  zostanie  ujęty
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kiedykolwiek  przez  rosyjskie  władze,  spędzi  w  więzieniu
dziewięć lat. Amerykańskie media uczyniły ze zmarłego prawnika
męczennika, który miał zginąć w wyniku obrażeń po pobiciu
przez  strażników.  Strona  rosyjska  zaprzecza  takiej  wersji
wypadków.
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